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KURYER LITEWSKI. 


w Wilnie w Poniedziałek dnia 8 Wrzesnia v.s. 1830 Roku. 


WaAaDOMOŚCI KRAJOWE. 
Sankt-Petersburg dnia ĝo sierpnia. ~, 

Przez naywyźsze ukasy własnoręcznie przez 
J.C.M. podpisane do Rządzącego Senatu: 

Dnia 8 sierpnia, saratowski guberńator cy- 
wilny, rzeczywisty radca stanu, Xiążę Golicyg, 
stosownie do swey łęg w tego obowiązku u- 
wolniony i przyłączóny do ħeroidyk 

Dnia 15 pAn pochodny Atamàn byłych 
w Armii działaiącey pólków Kozaków - Dońskich, 
jenerat- porucznik, Sysojew, W nagrodę odznacza* 
iącey się gorliwości, wzorowego rozsądku w roz- 
porządzeniach i odwagi w rozprawach z nieprzy- 
iacielem , otrzymał z naymiościwszego nadania 
4,000 dziesięcia ziemi, na wieczne Ł potomne posia- 
danie. 

Dnia 22, 
szkół, rzeczywisty 


X 
$ierpnia, członek rządu ,łównego 
radca staną, Xiążę Sziriński- 
Szachmatow, mianowany de lą dy komitetu 
cenzury zagraniczney, z zachowaniem dawnieysze- 
go tytułu i zatrzymaniem pobieranych 4,000 ru- 

bli w dodatku do wyznaczeń etatowych cen- 
ry zagraniczney. 8 
„i Hy 287 pala Pogorelski, półka ukraińskiego 
pieszego i Jakowlew, moskiewskiego domu wycho- 
wania, mianowani assesorami kollegialnymi. 

—CnsaRz JRcomość przez nayw yższe po- 
twierdzenie w dnią 5 sierpnia przełożenia Nay- 
wyższego Synodu, raczył mianować biskupem dye- 
cezalnym penzeńskim , archimandrytę pińskiego 
klasztoru Zjawienia się Pańskiego, r 
demii duchowney sankt-petersburskiey, Jana R 

rozkazał wypłacić mn 1,000 rubli prócz zwyczay- 
nego wyznaczęniama wydatki podróżne. |, 

— Cesarz Jycomość w dbiu 12 sierpnia nay- 
łaskawiey rozkazać raczył: radcy kollegialnemu, 
„Kusowowi, głowie miasta Sankt-petersburga , 28 
względu na Gdy nające się zaświadczenie zwierz- 
chności o iego pracach w sprawowaniu swego u- 
rzędowania i w ogling $> TYG służbę, 0- 
świadczyć szczególne J.C, M zadowolenie. 

— Ukszy okolne z Rządzącego Senatu. 

'1.) Dnia 23 sierpnia r.t. ź 1g0 Departamen- 
tu, z ogłoszeniem Naywyzszego J. €C. M. Ukazu 
do Kapituty, orderow Rossyyskich, datowanego d. 
27 lipca w Alexandryi pod Peterhotfem, względem 
opatrzenia wszystkich , mianewanych, od dnią 
wstąpienia JEGO, CesaRSKIEY Mości za Tron, Ka- 
walerami orderu $. Anny 4tey klassy za dzieta 

| woienne, nowemi dyplomatami, mianuiąc ich w 
tych dyplomatach kawalerami tego orderu isto- 
pnia z napisem: za waleczność, 

2.) Dnia 25 sierpnia z 1go Depsrtamentu: 
Fzględem urządzenia w Moskwie wystawy wys 
robow fabryk rossyyskich. : 

5.) Doia 25 sierpnia g 1go Departamentu, 

„e przeniesieniu biskupa penzeńskiego dryneusza 
na dyecezyą irkucką z tytulem arcybiskupa i 
podniesieniu iey do drugiey klassy. 

4.) Dnia 25 sierpnia z 1go Departamentu, 
o tém, ażeby od marszałków powiatowych, w spra- 
wach o urzędnikach rozpustnego sprawowania 
się, potrzebowano opinii przez pośrzednictwo kore 
respondencyi. 

5.) Dnia 25 sierpnia 1850, z1go Departa- 
mentu, o tém, że liczącym się w „Armii bez obo 
wiązkow, P P: Jeneratom,Sztabs-i- Ober-0/fficerom, 
ani wyznaczania kwater, ani opału od obywate- 
li, czynić nie należy. (G.8.) 


rektora aka- 3 


Orenburg dnia 16 sierpnia»: < 
Epidemiczna choroba, cholera morbus; któ- 
ra do nas przeniesiona została zÆzyi śrzodkowey;a w 


1829 r. grassówała w Orenburgu ‘i iego okoli- : 


cach, zwróciła na się staranną uwagę P. Wsoiea- 
nego Gubernatora epia HE P. P. Suchteles 
na, celem przedsięwzięcia skutecznych środków 
ostróżności, tak tenaz, iako i na czas przyszły. Na 
skutek czego, dwie karawany kupieckie, które z 
Bucharyi i Chiwy szły do miast: Troicka i Oren- 
burga, za zbliżeniem się do linii orenburskiey, ku 
rzekom: „Ajaty i lleku, zostały w maydogodniey- 


„szych mieyscach zatrzymane, otoczone kordonem 


woyskowym i okadzane, ze wszelką ustaw kwa» 
rantannowych śoisłością. ` 

Dla urządzenia tych kwarantann, karawaną 
troicka, zawierająca w sobie około 1000 obłado* 
wanych wielbłądów, rozłożyła się w przyzwoitey 
odległości od linii, nad ra. Touzaką; a orenbur= 
ska, składaiąca się z 5145 wielblądów i 1200 łu- 
dzi, handlarsy bucharskich , z ich ozeladzią, za= 
jęła również dogodną pozycyą, nad uyściem rze« 
czki gkbułaka, między ieziorem Szczuczyie, a rze- 


4 


czką Jlekiem. Tu umieścili się wszyscy kordo= . 


hem ociągniętych karawan handlarze, i byli ng- 
kadzani razem ze swoiemi towarami, w wielkich 
kibitkach (iurtach), pożyczonych u Kirgizów, za 
pośrednictwem Żwiesiókników: wschodniey czę* 
ści Kirgizów oreaburskich starszego, Sułtana Dźarz= 
tiuri IDokihangerowa, i środkowey Sałtana Jusuf- 


fa Nuraliewa. Tu pierwszy dopióro raz Kirgiz- 


Kaysacy, mieszkańcy Step dzikich, mieli czynny 
udział ku dobru naszemu; łączyli się z rossyską 


"strążą woyskową, i utrzymywali kwarantannowa 


kordony nasze, ua równi z Kozakami orenburski= 
mi, wieroymi Rossyi poddanymi. Całóm osadzę« 
niem kordonowóm dowodził starszyna woysko« 
wy, „drzenuchin. 

Małownioze obozów kwarantannowych po- 
łożenie i samo ich uporządkowanie stawiły wie 
dok nader ciekawy i powabny: między kilką set 
kirgizkich kibitek pilśnianych, otoczonych strażą 
woyskową i Kirgizami, powiewały kosztowne szale 
tureckie i różne materye jedwabne, kolorów nay- 


` Ływszych, bez żadnego zepsucia, na otwartóm i czy« 


stóm powietrzu, dla kwarantannowego przewie» . 


trzenia. Tu, w bogatych sukniach, przechadzali 
się roskoszni Bucharowie : jedni pili herbatę, 
drudzy kurzyli tytnń i bawili się swoim zwyczs= 
iem azyatyckim. Za kordonem zaś woyskowym 
pasły się liczne stada wielblądów, koni i tucznych 
baranów kirgizkich; tu, wespół z rossyyskimi K.o- 
zakami uzbroionymi,w wielkiey liczbie chodzili mie= 
szkańcy graniczni i w półdzicy Kirgizowie, ze 
swoiemi żonami i dziećmi, którzy odnosili znacz- 
ne korzyści z przedaży w kordome zostajiącym Bu- 
charyyczykom różnych artykułów potrzeb i ży- 
wności. ; > 

| Po odbytóm kwarantannowóm oczyszczeniu, 
naybogatsza karawana Bacharsko-Chiwiyska wes 


‘szła na dziedziniec orenburskiego domu zamiano- 


wego, dnia 15 sierpnia , sposobem następniącym: 
Na przedzie szli w podartych łachmanach, 
śpiewaiąc hymn mahometański, derwiszowie bu- 
charscy i chiwińscy, którzy tu przybyli z karawa- 
ną, dla odbycia pielgrzymki do Mekki i Medyny, 
przez naybezpiecznieysze mieysca dobrze urzą- 
dzoney Rossyi; za nimi szły dwa działa artylle= 
ryi konney, które były na mieyscu kwarantanny. 


Wftowarzystwie oddziału Kozaków, sprowa- 


dzonych z kwarantannowego kordonu, i wielu Kir- 
gizów, pod przewodnictwem Sułtana Jusuffa Næ- 
raliewa , szła cata bardzo liczna karawana. Pu 
5145 wielblądów , połączonych z sobą szaurkami 
przewleczonemi przez nozdrze, pod ciężarem swo- 
ich iuków, z bogatemi zbytku wschodniego pło- 
dami, wyruszyło poważnie do orenbarskiego do- 
mu zamianowego, długiemi szeregami, wzdiuż le- 
wego stepowego brzegu Uralu, . Wschodni nasi 
goście, pyśzniąc się bogactwem wschodniego swo- 
iego przemysłu, zazystycką powagą, siedzieli na 


pokornych wielblądach, iz wyraźną niecierpliwo- ` 


ścią oczekiwali radośnego spotkania swoich spół- 
"ziomków, na stałe do Orenburga mieszkanie zwa- 
bionych korzystnemi handla zamiennego czynno 
Ściami; drudzy, bogatsi zpomiędzy nich, towa- 
rzyszyli kerawanie, na swoich argamakach (ga- 
tunek koni) tak znaiomych z lekkości swoiey , ale 
wcale niekształtnych. ZYC 
7 To ciekawe.i bawiące widowisko ściągnęło 
wielką liczbę ludu z różnych mieysc, a różnobar- 
wne tłumy ciekawych tych dzieci przyrodzenia, 
w miarę zbliżania się karawany, zaledwie mogły 
się mieścić nawet na dachu domu zamianowego. 
JW. Orenburski Woienny Gubernator, w to- 
warzystwie bardzo licznego sztabu, przybywszy 
do kwarantanny, iuż gotowey do weyścia na dzie- 
dziniec domu zamiacowego, witał stawiących się 
przed sobą Karawen-Baszów, wiaszuiąc im szczę- 
śliwego przybycia karawany,a Sułtanowi Jussuffo- 
wi Nuraliewowi, sprawuiącemu obowiązek rząd- 
cy części Ordy mnieyszey, podziękował za uczę- 
stnictwo, iskie miał w utrzymywania kordonn 
kwaraatannowego, tak,przez siebie samego, iako ji 
przez poruczonych iemu Kirgizów; oraz dawał ie- 
mu i obecaym Sułtanom i starszynom do zrozu- 
mienia, iak wielkie i stateczne korzyści mogą być 
Kirgizom zapewnione z przeprowadzania. i zacho- 
wania karawanów , podczas iścia ich przez ste- 
py; za pośrednictwem dostarczenia zapasów Ży- 
wności iinaych potrzebnych artykułów. J W. Wo- 
ienny Gubernator radził Sułtanom, ażeby wmawia- 
li swoim Ordyńcóm, iżby przez zachowanie: ogól- 
nego porządku i spokoyności, zachęcali Azystów 
do czynienia wielkich obrotów handlowych, i czę- 
stego. przyprowadzania karawan, dla wszystkich 
dogodnego i korzystnego; gdy tymczasem rabunek 
idzie na pożytek dla niewielu tylko, niespokoynych, 
niebezpiecznych i szkodliwych towarzystwa ludzi. 
Potóm , cała karawana weszła do domu za- 
mianowego, i tu komora orenburska zaczęła prze- 
glądać towary przywieziene. Teraz iuż większą 
ich część została wysłaną do Nowogrodu -/Niższe« 
go. (P.P.) 


„KnóLEwsrwo PoLskim. 
W arszawa dnia 12 września. 

Dnia wczorayszego, iako w doroczną uroczy- 
stość Imienin J. C. Wysokości Wielkiego Xięcia 
ALEXANDRA NIKOŁAJEWICZA , Następcy 
Tronu, odbyło się solenne nabożeństwo w Kościele 
Metropolitalnym ś, Jana, naktóróm znaydowały się 
wszystkie władze kraiowe. Z, powodu uroczysto- 
ści dnia tego, JW. Minister Stanu, Prezyduiący 
w Radzie administracyyney, dał świetny obiad w 

ałacu Namiestników Królewskich , a wieczorem 
ane było widowisko bezpłatne w Teatrze Naro- 
dowym, i miasto oświecono. > „i 

— JW. Hrabia Grabowski, Jenerał dywizyi, 
Minister Sekretarz Stanu, wyiechał do Petersburga, 

— Oprócz wymienionych iuż ch Professo= 
rów Warszawskiego Alexandrowskiego Uniwer- 
sytetu, znayduiących się w Hamburgu na posie- 
dzeniach Badaczów natury, wyiechat Professor 


Szubert, dyrektor ogrodu botanicznego, iako szcze- , 


gólnie na toż posiedzenie zapposzony. (G.I .) 


Prussy 
Berlin dnia 9 września. 
Cesarsko-Rossyyski Jenerał Feldmarszałek, 
Hrabia Dybicz- Zabałkański przybył z Petersbur= 
ga do tuteyszey stolicy. 
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ba. (EEG: 


Cesansxo-Rossyyski Wice-Kanclerz i Mini. 
ster spraw zsgraniczaych,Hrabis Nesselrode, przy- 
był z wód w Czechach do tuteyszey stolicy.(G.77 .) 


N1DERLANDY. 
Haga d. 24 sierpnia. 

J. K. W. Xuążę Oranii z trzema swymi sy- 
nami, tudzież II. KK. WW. Xiążę Fryderyk ze 
swoią małżonką i córką, i J.K. W. Xiążę Iil- 
helm Pruski, wyiechali dzisia do zamka Zoo, dla 
powinszowania Królowi Jmci rocznicy jego naro 
dzin. Rocznica ta była obchodzona równie tu, 
iak w Rotterdamie, przez okazate illuminacye, i 
przez okazywanie radości powszechney. (J.d.S$.P.) 


NiEmoy. 

Gazeta Diisseldorfska, w końcn artykułu o 
uroczystości dnia narodzin Króla Jegomości Pru: 
skiego, we wszystkich miastach prowincyy nad- 

ńskich, mówi, co następuie: „Jakże każdy, zwró- 
ciwszy uwagę na Zachód Europy, czuł siebie być 
szczęśliwym , iż Dależy do państwa , obdarzonego 
mądrym rządem prawego i prawowiernego Kró- 
la, a potężnego miłością poddanych ku swoiema 
Monarsze! Oby Bóg zachował Króla ieszcze ną 
długie lsta! Swięty dla nas dzień Jego narodzin 
był uroczyście obchodzony, nie przezsamych tyl- 
ko bogaczów lub osoby urzędowe, albo takich, 
którzy się powoduią iakiemikolwiek korzyściami 
osobistemi, nie!— ale cały naród ,. wszystkie iego 
stany, obchodziły dzień narodzin serdecznie uko- 
chanego swego Monarchy.Radość w dniu tym głośno 
się wydawała,tak wdomach pierwszych urzędników 
Królewstwa, oraz bogatych obywateli i kopców, 
iako też w mieszkaniach stanów niższych; wszy- 
scy święcili ten drogi dzień dla nich, w miarę swo- 
iey możności; pobudzająca atoli dotego przyczyną 
wszędzie iedna i taż sama, to iest: na wdzięczno= 
ści ugruntowąna powszechna narodu miłość ku 
naylepszemu z Królów, którego tron mocno jest 
oparty na tey niewzruszoney opoce, ku Monarsze, 
którego mądrość i sprawiedliwość; mimowolnie, w 
każdym dobrze! myślącym, obudza uczucia setde- 
cznego uszanowania , miłości i wierności. Niech 
Bóg zachowa Króla naszego ieszcze na długie la- 
ta dla kraiu pruskiego!” (G.5.P.) 


SZWAYCARYA. 
Genewa dnia 12 sierpnia. 
Od roku 1827, żaden podróżny mie ośmielił 
się wchodzić na wierzchołek góry Mont-Blanc. 
Teraz Anglik, P. 7Filbraham , officer z gwardyi 
królewskiey , szczęśliwie uskntecznił to śmiałe 
przedsięwzięcie, Dnia 1 sierpnia, przybył on da 
Chamouni, i uczuł w sobie niepokonaną chęć 
wniyścia na Montblanc. Zpomiędzy śostu prze- 
wodników, tylko 6 odważyło się iść zanim. Doia 
2, o godzinie 7 zrana, wśczód iasney pogody, wý- 
ruszyli z tego miasteczka, przeszli przez góry lo- 
dowe : Bossońską i Takoniecką , bez pomocy dra- 
biny. Anglik ten nie miał nawet obówia z Żelazne- > 
mi podkówkami. Ztamiąd przez równiny lodowe, 
dostali się do skał urwistych, zwanych Grands- 
mulets, i zaczęli się przysposabiać do noclegu. 


Wielka dzika koza, blizko wierzchołka Aiguille- 


du midi, kilka razy przeskakiwała ze skaty na 
skałę, ponad głowami podróżników i bawiła ich 
czas nieiaki. Nic nie może bydź bardziey za- 
chwycsiącem nad obraz zachodzącego w tych gó- 
rach słońca; a potym wschodzącego xiężyca. Ci- 


(sza tych mieysc odludnych była przerywana tylko 


szumem spadających na dolinę lawin, po lewey 
stronie naszych podróżników. P. FF ilbraham na 
mieyscu swoiego noclegu znalazł trochę wódki,w ro- 
ku 1827 zostawioney przez podróżnych, którzy się 
wzbierali na Montblanc. Dnia 5, o wpół do trzeciey 
z północy, z towarzyszami swoimi udał się w dal- 
szą drogę, w którey oddychanie zaczęło być mu 
trudnieyszóm. Po eztero-godzinnóm na górę wscho= 
/dzeniu, dobrali się do wielkiey płaszczyzny. Śnieg 
był twardy, lecz przykrey drogi na wierzchołek 
ieszcze sią zostawało na pięć godzin. Musieli wys 


„ moje 


mì 


, 
rąbywać stopnie po bokaeh gór lodowych , ma- 
jących spadzistość prawie pionową. P. /Pilbra- 
ham czuł nadzwyczayne osłabienie, które często 
go zmuszało odpoczywać, ale nie długo, i bsz 
pomocy przewodników, szedł przodem. O godzi- 


nie 11, minucie 40, dostawszy się na wierzchołek ` 


Montblanc, zasnął mocno miput a0. Obudzi- 
li go towarzysze, i zaczął sią przypatrywać 
stawiącemu się oczom iego rozległemu obrazowi. 
"Termometr stot na punkcie marźnienia. Na wierz- 
chotku postrzeżono lataiącego motyla. Sam szczyt 
tey góry ma 120 stop długości, a 50 szerokości. 
Q południu, wędrownicy puścili się w drogę na po- 
wrót. Snieg nieco był roztopniał od słonca; bar- 
dzo trudną było rzeczą przebrać się przez niektó- 


re rożpadliny. O godzinie g wieczorem, P. /Y'il- 


braham s towerzyszami swoimi szczęśliwie powró- 
cił do Chamouni. (G.S.P.) 


ANGLIA. 

| Londyn dnia 20 sierpnia. 
List Konsula angielskiego w Algierze, pod 
dniem 7 lipca, pisany iest w następuiącóm brzmie- 
niu: „Przed poddaniem się miasta, Jenerał Bour- 
mont prosił mię, ażebym w iego imieniu roz- 
począł z Deiem ukfady względem niektórych ień- 
ców francuzkich; nadto, oświadczył chęć widza- 
nia się ze mną w główney śwoiey kwaterze. Ja 
poczytałem za obowiązek nie przyiąć tych obud wu 
Żądań, Po obiedzie, gdy fortyfikacyą wysadzono 


na powietrze, Dey/ przysłał po mnie. Znalazłem, 


go w bardzo wielkiey trwodze, całe miasto było 
w zamieszaniu , a mieszkańcy , zobaczywszy mię, 
wołali, ażebym się starał ich uratować. Na iego 
prośbę, udałem się do Jenerała Hourmont, celem 
dowiedzenia się; na czóm się zasadzaią, przekłada. 
ne warunki. Jenerał mię przyiął bardzo uprzey- 
mię i dał mi słowo hanoru, że życie, majątki i 
„religia mieszkańców będą zupełnie zabezpieczone, 
ieżeji fortyfikacye i pałace zostaną mu nazaiutrz ra- 
no oddane. Szczęściem,Dey zgodził się na to: w przy- 
padka albowiem iego oporu, baterye francuzkie 


= anowu byłyby rozwinęły ogień, a po zdobyciu mia- 
` éta, nasiąpiłby straszny krwi rozlew. 


W nocy, 
s daia 4 na 5, wszyscy mieszkańcy byli w wiel- 
kióm zamieszanio, dlatego , iż Dey nie mógł ich 
przekonać , Że życie i snaiątki ich będą ocalone. 
Nakoniec, przybiegł do mnie i rzekł: „Jeżeli VWV Pan, 
iako Konsul angielski, nie zaręczysz tym ludziom 
tego, iż nie ulegną naymnieyszemu niebezpieczeń- 
stwa; będzie, niepodobną rzeczą uspokoić ich , i 
skutki rozpaczy ich mogą być okropnemi; ieżeli 
zaś dasz im WPan słowo honorowe, uwierzą mu 
‘i uspokoią się. Ja natychmiast udałem się do lu- 
du, uczyniłem mu nadzieię moićm zeręczeniem, 
a tak został przywrócony porządek.  Wozora 
(dnia 6 lipca), na Żądanie Deia, znowu miałem z 
nim układy; prosił mię o dostarczenie śrzodkow 
ku wolnemu wyyściu z „Algieru, z całym iego or- 
Szakiem, złożonym z 61 osób, tudzież o wyświad- 
czenie mu ostatniey przysługi w przyięciu iego 
maiątku pod swoy dozor. Starałem się uskulecz- 
nić te obadwa iego żądania, i Jenerał Bourmont 
przyrzekł zapewnić Deiowi, iak można naywięk: 
(Bze, ułatwienie iego przeiazdu do Ziworny , do- 
kąd z początku miał zamiar udania się. Wódz 
naczelny rzeczywiście zwrócił mu większą część 
iego maiątku. Mam nadzieię, iż rząd odda mi 
zipełną sprawiedliwość w tém, Że umiałem utrzy- 
mać honor naszego narodu, kiedy moiemi stara- 
niami potrafiiem Deia ochronić od rozjątrzonych 
„poddanych iego i zapewnić mu bezpieczną opiekę 
do wyiazdn. Obowiązek sprawiedliwości zniewala 


mię zaświadczyć, iż Dey, w ciągu wielu lat swo- 


iego panowania, nie splamił się żadnym zhyt okru- 
tnym lub nieprawym czynem. Gdym go odwie- 
dzał, już po weyściu Francuzów , zapomniałem, 
lak zwyczay każe, odpassć moiey szpady, i zacząłem 
się przed nim uniewinniać, powiadaiąc, iż to 
zapomnienie się wynikło nie z nieu. 
Szanow ania, lecz iedynie ztąd, iż nie chciało się 
bez szpady pokazywać mnóztwu office- 
łów, którzy się znaydowali na ulicach. Dey od- 


owiedział, Że nietylko nie uwała siebie za obra- 
onego , lecz owszem sem chee dać mi oręż, ie- 
szcze przyzwoitszy dla mnie. Poczóm , darował 
mi paradną szablę, z rękoieścią przewyborney ro- 
boty damassceńskiey, suto osypaną szmaragda- 
mi i rubinami, w pochwie złotey. Wspominam 
tu o tém, iako o dowodzie wdzięczności i praw» 
dziwey ku mnie przyiaźni Deia, i chętnie wyznaięy 
iż te iego uczucia poczytuię dla siebie za bardzo 
pochlebne.” (G.S.P.) 
Dnia 21 — 

Gazeta Globe pisze: „, Wybory w Anglii 

prawie iuż są skończone, i wypadek ich jest wiado= 
mym względnie osób,które zostały obrane na człon= 
ków Parlamentu. W ogólności, obieraiący więcey, 
niżeli przedtóćm powodowali się duchem niezale- 
źności; duch atoli stronnictw był słabszym, niż pod- 
czas dawnieyszych wyborów.  Dlategoto rzeczą 
iest trudną wykazać, iakim sposobem formuią się 
stronnictwa w Parlamencie? Do prawdy podęb- 
nóm iest tylko to, iż w nowym Parlamencie Mi- 
nisteryum teraźnieysze będzie miało prawdziwych 
stronników mniey, niżeli w dawnieyszym. Jeszcze 
nie można zgadnąć: azali Ministerynm będzie się” 
starało zawrzeć przymierze z niektóremi Parla= 
mentu oddziałami, lub też przychyli się do ozłon- 
ków miezawisłych » i będzie żądało ieh pomocy, 
na tém się zasadzaiąc , Że ono tylko takie czyni 
usiłowania , za które iedynie sam narod będzie 
wdzięczen, a mianowicie usiłowania, około zmniey= 
szenia podatkow, Ministeryum, tak urządzone, iak 
dzisieysze, może się utrzymać, tylko przez dzielne 
starania około odpowiedzenia nadzieiom oyczyzny, 
przez zmnieyszenie wydatkow irządność. (G.S.P.) 

— Gazeta Globe and Traveller powiada : „„Trze- 
ba sobie przypomnieć, iż przeciwiący się oswobo- 
dzeniu kstolików za iednę z nayważnieyszych stałe- 
go swego oporu pobudkę przytaczaią niebezpieczeń- 
stwo,na które kościoł protestancki wystawióby mó- 
gła wielka liczba katolików w izbie niższey;też 080= 
by statecznie utrzymuią, Że Irlandya, po oswobo= 
dzeniu katolików , uyrzałaby w Parlamencie ze 
stu członków katolickich z pierwszego ogólnego 
wyboru,któryby po emancypacyi nastąpił. Wypa- 
dek bynaymniey nie sprawdził tych przewidywań. 
Chociaż wybory ieszeze się całkiem nie skończyły ; 
wiadomo atoli, Że liczba wybranych z Irlandyi ka~ 
tolików nie przewyższy ośmiu osób, z których tyl- 
ko 4 zostały mianowane, a z tych ieszcze iedna iuż 
zasiadała w dawnieyszym Parlamencie. (J,d.S.P.) 


; HıszZPANIA 
Madryt dnia 15 sierpnia. 

Król potwierdził procedurę w sprawach 
handlowych, którey proiektzostał ułożony na sku= 
tek rozkazu J. K.. M. i raczył ią podać do wyko- 
nania i ogłosić, — Przez postanowienie królew= 
skie zalecono, ażeby ochotnicy królewscy w pro- 
wincysch Biskai, Guipuzcoa i Alava, podlegali 
na przyszłość władzy kapitanów ieneralnych tych 
prowincyy. s 

— Gazeta madrycka z dnia 12, w dodatku, na 
dowod oszczędności zaprowadzoney w woysku; 0- 
głosiła szczegóły wydatku na woysko w roku te- 
raźnieyszym: administracya główna kosztowała: 
2,656,147 realow; żołd i utrzymanie woyska 
90,171,620 real; artyllerys, inżenierya i urzędni= 
cy woyskowi 5,192,455 r.; różne wydatki 25,187,384 - 
r.; milicya 1,085,263 r.; wydatki nieprzewidziane 
45,571 r.; ogół 124,538,459 realow. (J.d,S.P.) 


SASM BE KK A. 
Północne Stany-Zjednoczone. Nowy-.Pork, 
dnia 19 lipca. 
Prezydent Dźakson; dnia + lipca, przybył 
do Zuiwił (w obwodzie Kentuki), Po obiedzie u- 
dał się do ZVarzwil, towarzyszony przez bardzo li- 
czny zbiór mieszkańców mieskiob: 
j Donoszą z Vera- Cruz, it tam został 
aresztowany Wioe- Konsul francuzki , za wyrzą” 
dzoną przezeń krzywdę urzędnikowi państwa. 
Túni Konsulowie zagraniczni, tam się znayduiący, 


— 


"ma skutek tego podali notę naczelnemu wodze: 


(6) 


wi woysk, w którey się protestuią przeciw temu 
postępkowi, i domagsią się uwolnienia Wice- Kon- 
sula franćuzkiego, lub wyiaśnieuia przyczyn wzię- 
"cia go pód straż. Wódz naczelny woysk odpo< 
wiedziat, iż go kazał uwolnić , ale Konsul sam 
tego nie przyiął. (G. 8. P). 


Wyspa Kuba, 

Dzieńniki półaocno-amerykańskie udzielają 
następuiących wiadomości z Hawanny, pod dniem 
'26 czerwca: „Prawie całe 2,000 wóyska, które 
'amówu przybyły z Kadyzu, zostały rozłożone we- 
wnątrz wyspy; skąd wnieść można iż nie ma na- 
wet ani mowy o'wyprawie przeciw /Weayko- 
wi, (G.S. P.) 


Rio-Janeiro dnia 13 Gżerwca. 

Gazeta Diario Fluminense, w numerach z 
dnia 5 i 4 czeryyca, ogłosiła rapport ministra ma- 
rynarki, podany dnia 25 maia Izbie Deputowa- 
nych, z którego się okaznie , Ż6 rząd ma posta- 
nowienie ntrzymywać flottę, złożoną z 2 fregat, 
brygow lub korwet, 6 szonerów , i 6 statkow 
przewożowych; liczba maytków zamierzona iest 
dô 2000 ludzi. VV numersch teyże gazóty z dnia 
5,718 są umieszczone proiekta, podane izbie đe- 
putowanych przez margrabiego Barbacena, mi- 
mistra skarbii, a których celem iest urządzenie 
mennicy, długu publicznego i bsakow. (J.d.S.P.) 


Zk: GREOGVTA. - 
Od granic tureckich d. 9 sierpnia. 
Kuryer grecki, pod dniem 13 lipca, mię- 
dzy innemi, zawiera następujące wiadomości: „P. 
Żatnado iest mianowany prezydentem Senatu, 
na mieysce P. Sissini, Senator Andrzey Metak- 
sa nadzwyczaynym Ńommissarzem Peloponezu ; 
P. Leukopuło dyrektorem mennicy, P. Stamo Se- 
rafim gubernatorem cywilnym obwodów: Mikro- 
inabiskiego , Emvlakiońskiego i Andruckiego, a 
P. Dometryaóż Zankopuło Gubernetorem cywil= 
mym 'Kalamaty 4 Nissy, Dnia g lipca, w ginie 
dało się uczuć lekkie trzęsienie ziemi, Z Kan- 
dyi donoszą: dnia 5 lipca, okręty francunzkie u- 
kózały się przed wyspą, cełem przełożenia ro- 
zeymiu. ć 
ale ostatni narusżyli go w mieście /feraklium, 
wyciąwszy kilkunastu Greków. Pomimo to ie- 
dnak, Grecy statecznie zachowuią rózeym, izpo- 
rady komendantów, którzy przyięłi na siebie po- 
śrzednictwo, przestalina zaniesieniu prośb. Admi- 
rat Hrabia fłeyden, który dnia 1 lipca wypły- 
nat z Poros tla tmorze Baltyckić, przed odjaz- 
dem, darowsł na dóm sierot w Eginie 140 pia- 
strow hiszpańskich. Kuryer grecki wspomina z 
wielką czcią o cnotach, tego wodza. Na żąda- 
nie prezydeała, ustanowioną została kommissya 
ż lekarzy i farmaceutow, w celu chemicznego wy- 
śledzenia wód mineralnych na wyspie Termii (Kit- 
nos), ieszcze w starożytności znsiomych. Tey kom- 
miśsyi doniesienia o leczącey mocy wód wepo- 
mnianych iest bardzo zadowoólaiące. Teraz są 


P> śrżodki do odwieżięnia tam cho». 


ych, oraz dla przygotowania gościom spokoy- 
nych mieysc pobytu i innych wygod. . . 

W gazecie powszechney umieszczony iest 
następujący list z Monachium, pod datą 19 gierpnia: 
„Wiadomości z Grecyi, otrzymane tu przez Triest 
i Liwornę są wcale pomyślnieysze od dawniey- 
szych. -Lubo Jtząd ozuie niedostatek pieniędzy, 
wyńikaiący po części £ pompożenia urżędów 
i rozdzielenie sił, przez co Rząd w wielu rze- 
czach zostnie ścieśnionym; w wewnętrznych atoli 
prowincyach Grecyi , dała się postrzedz wielka 
czynność, i w miastach handlowych przemysł i 
handel wzmagł się. Grunta w Peloponezie, tera- 
Źnieyszey wiosny, były po większey części upra- 


- Pozwolong drukować. Z polecenia JW. Lite 
' Andrzey Bucharski Rzec 


po e 


w Drukarni Redakcyt, 


"wa 
wszechny interess; tenaz: mieysca ustąpiła wzię- | 


recy i Turcy zaraz się nań zgodzili, 


wione. Doliny pod Paźras i Pamizus w Messe | 
nii przyniosty obfite żniwo, które, podług wy-| 


rachowania, było dostateczne do wyżywienia nie 
tylko samey prowiacył, łeczi kilku wysp. W twier- 
dzy Ateńskiey znaydowało się ieszcze nieco Tur- 
kow, ale spokoynie żyli z Grekami, zaymuiący- 
mi miasto i okolice. Mianowaney przez Prezy- 
denta Rządowey kommissyi do Attyki, w końcu 
czerwca codziennie oczekiwano w Alenachk A 
Eubei zaczęło się przesiedlanie Turków. Wielu 
łdryotów, Ipssryotów i cudzoziemców przybyło 
do miast tey wyspy, celem kupienia od Turków 
domow, gruntow i stad. Liczne kupna były u- 
czynione ze znacznym zyskiem, który w dalszym 
czasie ieszcze się powiększy. 

ę m W. teyże gazecia umieszczono następu- 
jący list z Ankony, pod dniem 121 sierpnia; „Spra- 
Greków, która niedawno obudziła po- 


ciu Algieru; — wypadkowi zaymuiącemu całą Eu- 
ropę. Wszyscy Grecy czekaią roastrzygnienia lo= 
su swoiego. Hrabia Kapodistrias nigdy nie miał 
między swoimi rodakami tak wielkiego wpływu 
iwładzy,jakteraz. Bezwarunkowiesię iemu pod- 
dali i Ściśle spełoiaią iego rozkazy, chociaż na- 
wet wiedzą, iż Prezydent pod żadnym warun- 
kiem nie będzie Giową Rządu, a tylko czeka 


wprowadzenia nowey sdministracyi,iżby się usunąć | 


od spraw greckich. Formowanie flotty i woyska 
idzie spieszaie. Wnet Grecy będą mogli wystawić 
35,000 armii regularney.” (G.S. £.) : 


TouRovY A. 
Od granic tureckich d. 10 sierpnia. 


Ostatnie z Albanii wiadomości bynaymniey - 


niesą tak pomyślnemi, iak ie pierwey podawano. 
Wielki Wezyr ieszcze żadnego z zamierzonych 
przezeń krokow pomyślnie nie uskatecznił ; o- 
głoszona zupełna umnestya została bez Żadnego 
skutku. Basza Skataryyski, który okazał był 
skłonność poddania się jiemu , i iuż przesłał Se- 
raskierowi warunki, pod któremi ohociał opu- 
ścić stronę powstańców, niespodzianie i nagle od- 
mienił swóy zamiar, i zaówu stawi zawziętym Snł- 


'tana nieprzyjacielem. Mówią, iż przekładali mu 
przyiaciele , ażeby zbytęcznie nie polegał na o- ` 
bietnicy Heszyda-Baszy , który, chociaż może 


mieć zamysł honorowy, nie będzie atoli mógł zasto- 
nić go przeciw zemście Sułtana, Tymczasem, 
w Albanii zaburzenie, coraz bardziey się rozsze- 
rza, pod naczelnictwem trzech hersztów, maiących 


w swym ręku zupełną władzę, a podług okolicz= 


ności zmienisiących między sobą główna dowódz- 
two. Wszyscy się biorą do oręża, a kto nie prze- 
chodzi na stronę powstańców, iest uważany za 
nieprzyjaciel». z 

Konstantknopol, dnia 10 sierpnia, : 

* W Okręgu tossiyskim *) niedawno były do- 
eyé znaczne zaburzenia, Buntownicy, zrabowaw- 
szy wiele wiosek, oddali ie płomieniom. Zdaie 
się, iå w tey krainie znowu powstali stronnicy 
Janctarów. Trzech wspomnianego okręgu oby- 
wateli zostało w tey stolicy poymenych i dnia 51 
lipca ukaranych śmiercią. Przyczyną zaburzenia 
były nadto wielkie podatki, ustanowione przez 
Musselina Sangarskiego. Korpus wyszłego prze- 
ciw Tossianom  Musselina MKatasmunigskiego , 
złożony z 800 ludzi; cały pobity tak ,,iż 
się zostało tylko 50—40 żołnierzy. Sadik-£ffen- 
di dzisia wyiechał z nadzwyczsynemi poruczenia- 
mi do Bagdadu. Dnia 6 t. m. Poset angielski, na 
pry wataćm posłuchaniu u Sułtana, złożył mu 
nowy list wierzytelny od Króla Jegomości il- 


helma 17. (G.S. P) i 


*) Tak nazwany od miasta Tossis, leżącego 
w odległości 30 mil od brzegow morza 
Czarnego, w obwodzie Synopskim, 


wskiego Wojennego Gubernatora. 
zywisty Radga Stanu i Kawaler, 


DODATEK 


\ 


DODATEK PIERWSZY DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 108. 


FPilno dnia 8 IY rześnia v. s. 1830 roku, 


Wedle Ukazu JEGO IMPERATORSKIEY MOŚCI Samowładnącego całą Rossyą etc. etc. etc: 
2 Pozew przed Sąd Komissyi na urządzenie interessow Xiążąt Radziwiłłow N ay wy ż- 


szą wolą ustanowioney z instancyi Ur. Izydora Salmonowicza Generalnego massy po Xięciu Do- 


mińiku Radziwille pozostałey Prokuratora; stosownie do uprzednio wynoszonych pozwow , de- 
kretow Sądu Komissyi, i na ostatek dekretu tegoż Sądu w roku teraźnieyszym dnia 2: iulii 
zapadłego adcytacyą uznaiącego, podaie się wszystkim lokatorom i nabywcom dóbr Rubieżewicz 
a mianowicie smo UUr. Stanisławowi Miecznikowiczowi Lidzkiemu, Ignacemu Starościcowi Ło- 
potom sukcessorom zeszłego Adama Grafffa Łopota. 2do Xaweremu OQbuchowiczowi byłemu Pre- 
zydentowi Sądu Głównego Mińskiego 2go Departamentu i nabywcy iego schedy Ignacemu Pasz- 
kowskiemu byłemu Poruczn. Woysk Polskich. 3żżo Franciszkowi Kozakiewiczowi Komornikowi 
Mozyrskiemu, i nabywcy iego schedy Michałowi Walickiemu Komornikowi Powiatu Mińskiego, 
po zeyściu którego nieletnim iego dzieciom, w owdowiałym stanie pozostałey Żonie; oraz ich o- 
piekunowi Haydukiewiczowi mieszkańcowi miasta Mińska. 40 Julii z Sławińskich matce, Tade- 
aszowi synowi i Rozalii córce Osipowiczom zeszłego Franciszka Osipowicza Szambellana sukces- 
sorom z dokładem ich opiekunow, posiadaiącym schedy z exdywizyi Rubieżewickiey, tak wy- 
dzieloną dla zeszłego ich oyca; iakoteż z nabycia od Ur. Tadeusza Jezierskiego Komornika W. 
Xstwa Littgo i Karola Lichodzieiewskiego a tymże samym Tadeuszowi Jezierskiemu i Karolowi 
Lichodzieiewskiemu, iako samym aktorom tychże sched. 5żo Antoniemu Pruszyńskiemu Podko- - 
morzemu Mińskiemu iako sukcessorowi i posiadaiącemu schedę w Rubieżewiczach po zeszłym Sta- 
nisławie Bohuszewiczu Nadwornym Śowietniku, a także posiadaiącemu drugą schedę od Klima- 
szewskich; a również Dominikowi Sędziemu Granicz. i Józefowi Assesorowi Sądu Niższego Słuc- 
kiego Klimaszewskim, iako samym aktorom. 6żo Janowi Bykowskiemu byłemu Marszałkowi Po- 


_ wiatu' Wieliźżskiego, maiącemu wydzieloną schedę w Rubiężewiczach, i także nabywcy schedy od 


Z 


Stefana Bykowskiego Chorążego Mińskiego iak również temuż Stefanowi Bykowskiemu Chorą- 
żemu iako aktorowi; a iakiegobądź imienia Jałowieckiemu Rotmistrzowi Powiatu Słonimskiego 
zastawnemu tych obu sched od Marszałka i Chorążego Bykowskich possesorowi. zmo Xiędzu An- 
toniemu Matkiewiczowi Proboszczowi Kościoła i Plebanii Rzymsko-Katolickiey w Rubieżewi- 
czach. Śpo Karolowi Wendorfowi Łowczemu Inflantskiemu aktorowi wydzieloney schedy w 
Rubieżewiczach, a Józefowi Wendorfowi teyże schedy tradycyynemu possesorowi. gno Józefo- 


_ wi Sokołowskiemu Porucznikowi Woysk Polskich, Józefowi Rahozie Deputatowi Wileyskiemu 


aktorom sched wydzielonych w Rubieżewiczach, a Józefowi Porębskiema Komornikowi Powia- 
tu Rosieńskiego nabywcy tychże obu sched. somo Janowi Regentowi Gran. Nowogrodz. oycu; 
Xaweremu synowi i Rozalii córce Turskim, Rafąłowi Puszkinowi Sędziemu Graniczn. Nowogr. 
aktorom sched wydzielonych w Rubieżewiczach , a Michałowi Kołłątaiowi Rotmistrzowi Miń- 
skiemu nabywcy pomienionych sched, od Turskich i Puszkina, a także temuż Kołłątaiowi maią- 
cemu własną w tychże Rubieżewiczach wydzieloną schedę. 44mo Pawłowi Komornikowi Chełm- 
skiemu oycu, Henrykowi i Julianowi synom Chocianowskim aktorom schedy w Rubieżewiczach, 
a Felixowi Korczycowi Porucznikowi Woysk Rossyyskich tradycyynęmu teyże schedy possesoro- 
wi. 42mo Michałowi Bykowskiemu Porucznikowi Woysk Rossyyskich, Reginie z Jadcewiczow ' 
Brzozowskiey Kolleskiey Assesorowey iiey potomstwu z dokładem opiekunow, Józefowi Gieryn- 
gowi, Macieiowi Grusze wskiemu, Ignacemu Roszkowskiemu byłemu Śędziemu Granicz. Mińskie- 
mu; aktorom sched w Rubieżewiczach wydzielonych, a Symonowi Dziawgowi nabywcy tychże 
pięciu sched od Bykowskiego, Brzozowskłey, Gierynga, Gruszewskiego i Roszkowskiego, żaś Ja- 
nowi Wolskiemu włościaninowi Marszałka Sliznia w assystencyi iego pana, także nabywcy czę* 
ści gruntow i łąk ze schedy Roszkowskiego od Dziawgi, oraz temuż samemu Roszkowskiemu, 
w części niewyprzedaney schedę swą posiadaiącemu. aŚtio sukcessorom zeszłego Józefa Korbuta 
byłego Marszałka Nowogródzkiego, to iest: Kornellemu Korbutowi synowi Chorążemu Nowo- 
gródzkiemu i dalszemu iego rodzeństwu posiadaiącym schedę z exdywizyi w dobrach Rubieże- 
wiczach. 4s4to Stanisławowi Łopotowi Miecznikowiczowi Litewskiema maiącemu wydzieloną 
schedę w Rubieżewiczach , a iakiegobądź imienia Obuchowiczowi Kapitanowi, i Justynówi By- 
kowskiemu Marszałkowi nabywcom w części teyże schedy od Łopota. sto sukcessorom Andrze= 
ia Zbaraszewskiego, Maryi matce, Józefowi, Ignacemu, Piotrowi synom, Monice i Teofili córkom 


' Zbaraszewskim, Anieli z Pawlikowskich matce, Ewie Ludwice córce Kotowskim, w assystencyi 


ich opiekuna Stanisława Piotrowskiego Adwokata Sądu Głgo Mińskiego, Franciszkowi i Antoni- 
nie z Kotowskich Jakobińskim, Karolowi Mińkowskiemu Pułkownikowiczowi, Ludwikowi Klu- 
kowskiema Regentowi Ziem. Mozyrskiemu, aktorom sched w dobrach Rubieżewiczach; a Józe- 
fowi Baranowskiemu byłemu Porucznikowi Woysk, Pols. , iako nabywcy tychże pomienionych 
sched od Zbaraszewskiego, Kotowskich, Mirkowskiego i Klukowskiego. 76to Karolowi Kosobuc- 
kiemu. 47mo Jerzemu Bałhakowi Rotmistrzowi Nowogródz. 18vo Maryannie Adamowiczowey Po- 
rucznikowey byłych Woysk Polskich w assystencyi iey opiekuna Antoniego Mackiewicza Sę- 
dziego Gran. Nowogr. administruiącego schedą teyże Adamowiczowey. 49no Sukcessorom Kazi- 
mierza Turowskiego posiadalącym wydzieloną schedę w dobrach Rubieżewiczach , a Januszowi 
Bykowskiemu byłemu Porncż. Woysk Pol. zastawnemu teyże schedy possesorowi. somo Alexandro- 
wi i dalszym braciom Karnerom maiącym w Rubieżewiczach wydzieloną schedę; a Stanisławo- 


wi Karpowiczowi nabywcy teyże schedy. 27mo Michałowi i Wiktoryi z Mierzeiewskich Czarnoc- 


kim Sęstwu Granicz. Słuckim maiącym schedę wydzieloną w Rubieżewiczach; a Janowi Ba- 
ranowskiemu maystrowi byłey. fabryki sukieaney nabywcy teyże schedy od Czarnockich, i ra- 


ROWYEKUSEE W OWE CE A E 
zem maiącemu w tychże Rabieżewiczach wydzieloną schedę własną. 22do Jerzemu Dworzec 
kiemu Bohdanowiczowi Rotmistrzowi Nowogr. aktorowi; a Andrzeiowi Cwirkowi nabywcy tey- 
że schedy: z5tio Dyonizemu Rakuzie byłemu Sędziemu Ziem. Grodzień. 24to Janowi Zma- 
czyńskiemu. 25żo Józefowi Rakowi aktorom sched w Rubieżewiczach; a Xaweremu Kozakiewi- 
czowi Komornikowiczowi iako nabywcy schedy od Józefa Raka. Naostatek 260 Starozakonnym 
Leybie Giecowiczowi. 27mo lekowi lzraelowiczowi; i 2090 sukcessorom Morducha Leyzerowi- _ 
cza cyrulika, Szmuyle Matysowi Żylbergowi, posiadaiącym wydzielone schedy przez exdywizyą | 
| w dobrach Rubieżewiczach. Których to wszystkich powyżey wyrażonych lokatorow i posiada= 
czow dóbr pomienionych Rubieżewicz; Generalny Prokurator massy, odwołuiąc się do punktow 
apellacyynych od dekretu Sądu Exdywizorskiego w roku 1816 iunii 15 dnia w tychźe dobrach 
Rubieżewiczach ogłoszonego, i do wynoszonych iuż nieiednokrotnie żałob, oraz dalszych dowo- 
dow w sprawie okazać się maiących pozywa oto: zeszły Adam Graf Łopot pomimo liczne łaski 
doświadczane od zeszłego Xięcia Dominika Radziwiłła, otrzymał był, i tę powolność że mu ten- 
Że Xiążę zadeklarował przedać dobra Rubieżewicze, po opłaceniu regularnym umówioney za dzie- 
dzictwo tych dóbr sammy; i w takim względzie dał polecenie byłemu swemu plenipotentowi 
Zaleskiemu zawrzeć z tymże Grafem Łopotem potrzebne opisy. Plenipotent były Xięcia Domi- 
nika Radziwiłła Zaleski zawierając w tym porządku wzaiemne dokumenta, wziął ód tegoż Gra- 
fa Lopota w roku 1808 ianuar. g datowany tegoż roku marca 7, w Sądzie Głównym Mińskim 
2go Depart. aktykowany na rzecz tegoż Xięcia Radziwiłła dokument assekuracyyny ; którym 
` pomieniony Graf Łopot za dziedzictwo dóbr Rubieżewicz ugodziwszy się summę 1,200,000 zło- 
tych polskich, po strąceniu za dożywocie i poszliny sammy 500,000 złotych; resztę złotych 700,000, 
obowiązał się opłacić dwóma ratami, pod warnnkiem ieżeliby niezapłacił, odpadnienia od pra- 
wa wieczyslego, i nabycia tychże dóbr Rubieżewicz, Poźniey tenże Graf Łopot w skntek wy- 
danego od siebie powyższego dokumentu summy umówioney za dziedzictwo dóbr Rubieżewicz 
niezapłacił, poszlin do skarbu należnych niewniosł, i podług własnego opisu od nabycia tych- 
"że dóbr na zawsze odpadł, oe co gdy zrobił się spór w Sądzie Głównym Mińskim 2go Departa- 
mentu, tenże Departament prawo oryginalne na dobra Rubieżewicze, i dokument assekuracyy= 
ny oryginalny, odtegoż Łopota na rzecz KXięcia Radziwiłła złożone, i nieuskutecznione w Są- 
dzie swoim zatrzymał, i stronom niewydawał; Rząd zaś Guberński Miński po podaney od Xię- 
_cia Dominika Radziwiłła skardze w r. 1809 xbra 11 dnia uczynionym postanowieniem i da- 
nym Ukazem Ziemskiemu Mińskiemu sprawnikowi przedpisał; że dobra Rabieżewicze iako po 
nieuskutecznieniu przez Grafa Łopota wydanych dokumentow niepowinny być podawane w 
posiadanie tegoż łopota, lecz powinny zwrócić się do dziedzica aktualnego tych dóbr Xięcia | 
Dominika Radziwiłła, Po takiin niedotrzymaniu przez Łónota własnych opisow i odpaduienia 
od nabycia Rubieżewicz; wyszły potym Naywyższe Imienne Ukazy: 1szy 1810 februar. 26 
` nakładaiący zaprzeczenie na dobra Xięcia Dominika Radziwiłła, 2gi 1810 7bra 24 zalecaiący 
rozciągnąć sekwestr na wszystkie dobra tegoż Xięcia, Ści 1811 gbra 16 przedłożenie Ministra 
Skarbu. za N a y w y Żs z y m-Rozkazem dane ogólny sekwestr na wszystkie dobra Xięcia Do- 
minika Radziwiłła uznaiące, 4ty 1812 februar. g Rozkaz N ay w yższy aby wszystkie dobra 
Radziwiłłowskie wzięte zostały pod zawiadywanie skarbowe, i 5ty 1815 marca 22- dnia Roz- 
kaz Głównokomenderuiącego Grafa. Kutuzowa Smoleńskiego, aby wszystkie dobra Radziwiłłow- 
skie były. wzięte pod sekwestr, i przepisuiący iż wszystkie dokamenta i akta na też dobra* po 
dącie ogłoszonego sekwestru poczynione są nieważne. Gdy w takim stanie znaydowały się in- 
teressa Xięcia Dominika Radziwiłła, a dobra Rubieżewicze z powodu nadeyścia przedaży do 
skutku i niewydania prawa z Departamentu, w ciągłym dziedzictwie tegoż Xięcia zostawałyz 
podług zaś powyższych Ukazow ogólnie na wszystkich dobrach Radziwiłłowskich rozciągnięte 
trwały zaprzeczenia i sekwestr; wtedy w roku 1810 xbrą 25 dnia w Aktach Ziemskich Miń- 
skich Graf Łopot uczynił oświadczenie , iź oddaie pod exdywizyą między swoich kredytorow 
summę iaką rozumie być sobie należną z massy Xięcia Dominika Radziwiłła. Lecz przy czy- 
nieniu tegoż oświadczenia zamilczał o tym, iż pretensya o iakiekolwiek summy do massy Xię- 
cia Domińika Radziwiłła regulowana iest mylną, gdy massa tegoż Xięcia z powodu wielu za- 
winień samego Łopota, i różnych za iego opłaconych długow znaczne na nim policza naleźno- 
Ście; a druga pretensya, o dożywocie na Rubieżewiczach po zeszłey iego śmierci zgasła. Więc 
gdy po takim oświadczeniu w Sądzie Głównym Mińskim 2go Depar. o naznaczenie exdywizyi 
z kredytorami Lopota złożyła się sprawa, od Xięcia Dominika Radziwiłła przedstawiano, iż ex- 
dywizya maiątku PRubieżewicz za długi Łopota, iako dziedzicznego tegoż Xięcia następować nie 
może, a summa Żadna ani z dożywocia ani z tranzaktow o nabycie tych dóbr zawieranych nie- 
należy i nieadowódniona, a zatym uprzednio w Sądzie właściwym rozpoznaną być powinna. Ja- 
koż Sąd Głny Miński dekretem Remissyynym dnia 19 apryla 1811 r. zapadłym przeznaczył 
Sąd Exdywizorski, i onemu rozpoznać też wszystkie kwestye poruczył. Od iakowego dekretu 
-remissyynego Xiążę Dominik Radziwił oświadczył apellacyą, lecz gdy ta z powodą nieznaydo- 
wania się iego .w kraiu, i zostawania wszystkich dóbr w wiedzy skarbowey popartą być nie- 
mogła w czasie takim to iest dnia 15 zbra 1814 roku zjechał się do dóbr Rubieżewicz dzie- 
dzicznych, Xięcia Dominika Radziwiłła, i obiął te dobra w swoie zarządzanie. Od Sądu Ex- 
dywizorskiego w Rubieżewiczach w skutek Remissy na pierwszym zaraz terminie dopraszano się 
o rehabicyą dla Xięcia Dominika Radziwiłła do dóbr Rubieżewicz, lecz tenże sąd dawszy rezo- 
lucyą że tey kwestyi natychmiast rozstrzygać nie może, zawiesił onę do pryncypaluego wyrokn, 
a tymczasem dobra Rubieżewiczę oddał w administracyą Ur. Kozakiewiczowi, przeznaczył na 
wszystkich kredytorach Łopota komportacyą i zjazd powtórny swego Sądu do dnia 24 iunii 
4812 r. odłożył. Następnie w r. 1812 zdarzona woyna i nayście do Rossyi woysk francuzkich 
zatrzymały bieg po wszystkich iuryzdykcyach, w r. 1815, zaszła Śmierć Xięcia Dominika Ra- 


dziwiłła, w r. 1814 februar, 24 wyszedł Naywyższy ukaz dobra dziedziczne oddaiący Xię- 
Łniczce Stefanii Radziwiłłównie, przydaiący dla niey opiekunow, i na rozsądzenie wszystkich in- 
teressow PRadziwiłłowskich i urządzenie dóbr wyznaczaiący iednę tylko Komissyą , wr. 1815 
apryla 4 wydany został drugi Naywyższy Ukaz mianuiący Członkow do teyże Komissyi, w 
r. 1816 iunii 14 wydany został trzeci Naywyższy Ukaz aby wszystkie sprawy tyczące się 
interessow i dóbr Radziwiłłowskich nie gdzie indziey były rozsądzane tylko od Komissyi na in- 
teressa Radziwiłłowskie wyznaczoney, i aby do tey ze wszystkich innych sądownietw kyły o- 
desłane. Naostatek w tymże roku augusta 6 dnia została Naywyżey zatwierdzona dła Komissyi 
organizacya. Pod czasem więc zaszłych takich Ukazow, gdy ogólnie wszystkie dobra były pod 
zaprzeczeniem; gdy Xiężniczka Stefania zostawała w nieletności i pod opieką; a na rozsądzenie 
wszystkich interessow iuż była wyznaczona Komissya, która iedna miała tylko prawo decydo- 
wać i rozbierać sprawy tyczące się massy; wyznaczony Sąd Exdywizorski w Rubieżewiczach 
pie był włądnym żadnych stanowić wyroków: pomimo to iednak tenże Sąd Exdywizorski nie 
maiąc prawa, i niewolnie odbywaiąc swoię czyunoście w maiątku massy Rubieżewiczach w r. 
1816 iunii 15 dnia ogłoŚił oczywisty wyrok; którym kwestyą wniesioną od Xięźniczki o reha- 
bicyą tych dóbr usunął, prawo na też dobra kondycyonalnie wydane nieuskutecznione intro- 
missyą i opłatą poszlin niewsparie przez Łopota z racyi niezapłaconey summy odstąpione przez 
Rząd Gubernski Miński skassowane, a przeż Sąd Głny Miński 2go Depar. zatrzymane i w ory- 
ginale nie wydane od dziedzictwa Xiężniczkę tsunąwszy dla Grafa Łopota utwierdził,.od dru» 
giey natury maiątkow nie mało ziemi zaiął, za intraty niewolnie wybierane , dopełnione szkody 
i dezolacye bonifikaty niesądził; sammy za aktorstwo niedopłacone, udzielnie za obligami zeszłe- 
mu Xięcia wydanemi, i przelanemi należne za iuramentami osób niebędących w sprawie w 
równey klassie z innemi Lopota kredytorami położył, i ledwo małą część piaskow i wydmow, 
własnego maiątku Xiężniczki Rubieżewicz dla iey wydzielił; a znaczną część summy nieuloko- 
waney zostawił, fundusz niebyły Kościołowi Rzymskiemu nadał, intraty przez possesorow, Ad- 
ministrałorow i siebie partycypowane zakrył, i tym sposobem niemaiąc żadney do wdawania 
się w interessa radziwiłłowskie władzy dziedziczny maiątek KXiężniczki za długi obce, Łopota 
rozdzielił, salaria nad prawo wybrał; poszliny do opłaty rozłożył; a na ostatek do wybrania po* 
szlin i salaryow schedę wydzieloną w administracyą oddawszy na lat kilka intrat pozbawił, i in- 
nych wiele nciążliwości dopełnił: od iakowego to exdywizorskiego dekretu założona apellacya 
przed Sąd Głny Miński ago Depar. dopuszczoną została. Gdy zaś z powodu Naywyższych U+ 
kazow dzieło całe po exdywizyi Rubieżewickiey z Sądu Głgo Mińskiego odesłane zostało na rez- 
sądzenie do Sądu Komissyi Radziwiłłowskiey i po kilkokrotnych w oney wyrokach uznaną ze- 
stała adcytacya wszystkich lokatorow i possesorów dóbr tychże Rubieżewicz ; przeto Prokura- 
tor uskuteczniaiąc tenże wyrok Sądu Komissyi i powołuiąc wszystkich tychże lokatorow i na 
` bywcow do iednoczasowey w Sądzie Komissyi rozprawy nadewszystko żąda przyznania dóbr 
Raubieżewicz własnością massy Grafow Vitgensztein w.całey ich obszerności, dobroci i wszel- 
kich własnościach; prze» dekret Sądu Fxdywizor. 1816 iunii 15 dnia niewolnie z massy Xię- 
y Źniczki odiętych i rozdzielonych. Sądzenia natychmiast tychże dóbr Rubieżewicz wolnego ob- 
ięcia na rzecz massy tychże Grafow ze wszelkiemi zabudowaniami i przynależytościami z pod czy- 
iey hądź possesyi , i władania w każdym upatrzonym czasie z pomocą władzy wykonawczey, 
Decydowauia powrótu na rzecz massy wszelkich intrat i dochodow na wszystkich lokatorach z 
wydzielonych im sched od czasu obięcia wybieranych, i do tego celu wyznaczenia potrzebnych 
aktow. Skassowanie pretensyi Grafow Łopotow i ich kredytorów do massy © summy za doży» 
wocie Rubieżewicz iako ze śmiercią samego Łopota zgasłe, i inne z powodu zawieranych o do- 
bra Rubjeżewicze dokumentow roszczone; ze względu wielu należnych summ massie od tegoż 
Grafa Lopota i zapłaconych za iego długow. Sądzenia szkod, strat z okazyi rozdziału tegoż ma- 
iątku po nie powrótu wziętych poszlin i saliariow oraz wszćlkich kosztow , wskazanie inekwita» 
cyi do wszelkich obżałch osobistych maiątkow gdziekolwiek będących, oraz tego decydowania 
co w czasie sprawy obszerniey i przez szczegół do :c "dzono i proszono będzie. Pisan z wolną po- 
prawą r. 1850 iulii 29 dnia. ¢ 
Drukować pozwolono, Wilno d. 2 września 1830 roku, Cenzor Jan Birkmann. 


P o zew, 

Wedle Ukazu JEGO IMPERATORSKIEY 
MOŚCI Samowładnącego Całą Rossyą eto. eto, etc. 

2 Urodzonym Luizie z Graffow Monzów 
Fokavtzbergowey i iey substytaowanemu Ple- 
nipoteatowi Notaryuszowi Mitawskiema Stey= 
'manowi; Karolinie z Grothassow pierwo Bi- 
. stramowey Maiorowey, a teraz Pałkownikowey 
Albrychtowey, Eleonorze Grothassowey Kapi- 
tanowey, Adolfowi Bistramowi Marszałkowi 
powiasta Upit, Xiędzn Jerzemu Urnikowiezowi 
Piebanowi Branowiskiemu, nieletniemu From- 
holdowi i Adolfowi Bistramom synom, Ale- 
Xandrze Bistcamównie córce, sukcessorom po 
zeszłey 'Teofili z Hahnów Bistramowey przy 
assystencyi opieki, sukcessorom Xiędza Szar- 
_klewicza Plebana Kryniczyńskiego, sukoesso= 
rom Heykingowey Maiorowey woysk Fossyy= 
skich, Wilhęlminie z Saokienów Fietingoffowey 


A 


Pałkownikowey przy aszystencyi opieki, Jano- 
wi Diisterlho Staroście, Dawidowi Dombrow- 
skiemu, Alexandrowi i iego żonie Dorocie z 
Bistramow Szylingow Kapitan. woysk Połskich, 
sukcessorom Notaryusza Kościeloego Mitaw= 
skiego Wilamsona, Michałowi Hrabi Tyszkie- 
wiczowi Prezessowi Graniczaemu Guberniał- 
nemu, Janowi Paniewskiemu, Bistramowey Puł< 
kownikowey przy assystencyi Sowietnika Rzą- 


„dn Karlandzkiego Kleyna wdowie po Teodo- 


rze Autonowiczu Bistramie, Karolowi Finko- 
wi Kapitanom woysk Rossyyskich, Xiędza Kone 
radowi Szulcowi, oraz dalszym preteńsoróm 
maiącym, czy to obligi Jerzego Maiora woysk 
Pruskich, czy to Adolfa Marszałka Upit., czy 


to Alexandra Porucznika woysk Ross. Bistra- 


mow, pozew przed Sąd Taxatorsko = Exdywi- 

zorski, na maiątek Dauzogiry , przez iemissę 

Sądu Ziemskiego Pita Upitt, w roku idącym 
(3 


"miesiąca innii dnia zapadła naznaczony, do 
następnego przypaduienia w mieście Poniewie- 
ża wedle dekretu odkładowego, pierwszo-zja- 
zdowego iulii 26 dnia wtymże maiątku Dau- 
zogirach ogłoszonego na dzień 5go septembra tego 
1830 roka lub w każdym innym czasie,z powódz- 
twa urodzonego Alexandra Bistrama Poracz- 
nika woysk Rossyyskich i Kawalera , wynosi 
się mianowicie o to: żałłoy dellator od czasu 
iak został dziedzicem maiętności Dauzogir, nie 
szczędził pracy i starania, aby długi ieszcze z 
antecessorskiego zawinienia wynikłe, powinną 
odbierały satysfakcyą : Świadkiem tego są o- 
płaty procentow i kapitałow, świadkiem tego 
są wykupione obligi, i dalsze dowody, iakie 
w swoim czasie przedstawione zostaną; lecz 
zbieg krytycznych okoliczności , zniżona cena 
* produktow, nienrodzaie, iakich Żałłcy delator 
doświadczał, nieustanua choroba przez lat 
kilka włościan, a ztąd drogocenna Kuracya, 
i dalsze smutne dla żałłgo Dellatora wypad- 
ki, groźny w przyszłości przedstawiały widok, 
aby podniesiona massa procentowa, nie zwię- 
kszyła zawinionych kapitałow, a ztąd nie zata- 
mowała realnym wierzycielom powinney sa- 
tysfakcyi; dla tego więc Żałłoy dellator lęka- 
iąc się wyiaśnionych następstw, lękaiąc się wy- 
rzutow wierzycieli, iż opóźnionemi kroki przy- 
prowadził ich zawinienia do szcznpleyszey 
hipoteki, nie mógł trafnieyszego znaleść sposo- 
bu nad iedaoczasowe powołanie wszystkich, 
i ogłoszenia taxy i exdywizyi maiąku Danzo= 
ir — w tym więc celu zapisał w aktach Ziema 
skich ptta Upitt. w roku 1850 maia 5 dnia 
oświadozenie i po wyniesieniu żałob w Sądzie 
Ziemskim Upitskim, tegoż roku miesiąca iunii 

dnia remissyyny, a przeanaczaiący Sąd Ta- 
xatorsko = Exdywizorski maiętności Iauzogir 
nzyskał dekret, za którym w dniu 26 ialii 
pierwszy zjazd, przeznaczaiący komportacyą 11 
augusta, a oczewistą: rozprawę w mieście Po- 
niewieżu dnia 5 septembra, nastąpił, stosow= 
nie zatem maiąc się Żłłoy dellator tak do Re- 
missyinego , iako też pierwszo-zjazdowego de- 
kretn powołuie wszystkich wierzycieli do ie- 
dnoczasowey , ostateczney rozprawy “i nastę- 
pne zakłada prośby: Rozebrania wedle pra= 
wą i dowodow wszelkich kredytorskich sto- 
sunkow, z daniem baczności na opłatę procen- 
tow lub zmnieyszoną ilość kapitalną, w:i?.» 


poszczególnionych kwitow , albo też poczynio= 


nych na obliga adnotacyy; po zamknięcia reko- 
gnicyi pretensyow wierzycielskich usatysfako 
cyonowania onych przez taxę wieczystą, iak- 
za antecessorskie zawinienia, w ooence ziemi 
dania baczności na dobroć ceny, i bliskie miast 
portowych położenie. Na/ pretensye nie stawa- 
iącyoh kredytorów , zapisania amissyi i wolną 
eliminatę wniesionych do intabulacyow obligow, 
dozwolenia teyże eliminaty ze wszystkiemi dal- 
szemi inskrypcyami , iakie iuż msatysfakcyono- 
wane zostały, z wyliczeniem expensow na tych 
osobach, które do tey pory należney nie do- 
pełniły eliminaty, przychodzącym po lokacyą 
w stopniu sukcessyynym, nie wprzódy użycze- 


nia satysfakcyi, aż póki pewny do następstwa - 


stopień dowedami sprawdzony nie zostanie, 
co się do wszyskich, a mianowicie do sukces- 
sorow Xiędza Szarkiewioza odnosi, — co do ob- 
Żałowaney Wilbelminy z Sackienow Vietyngo- 
fowey, o reprodukoyą testamentu , zoszłey A- 


gaty z Bistramow Sackienowey , przęz któa 
ry ta się mie zawodna wykryje prawda, iź 
procent tylko wspomnioney Vietyngolfowey na- 
leży, a sama summa kapitalna, przy maiątka 
Dauzogirach pozostać powinna, iakowa inż o- 
koliczność manifestem w Ziemstwie Upitskićm 
w roku idącym miesiąca iunii 1g dnia ozy- 
nionym, wyrażoną została, — w razie nie złoże 
nia tego tranzakta, o przyięcie w tém świa- 
dectwa wiadomych tey rzeczy osób i wolną 
adoytacyą, — o bliższość do dowodu i odwoda, 
oraz dalsze proźby, iakie w przewodzie spra- 
wy przedstawione zostaną, z wolną tey Żało- 
by poprawą. . 

Roku 1850 augusta dnia Woźny świad- 
czę, iż kopie tego pozwu zgodne z autenty- 
kiem, na herbowym papierze pisane w spra- 
wie W. Alexaudra Bistrama Porucznika woysk 
Rossyyskich i Kawalera iedną,—2 dnia W,Eleo- 
norze Grothuzowey Kapitanowey w maiątka 
Gieduciach drugą, JW. Adolfowi Bistramowi 
b. Marszałkowi pttu Upit. i nieletnim Adolfo- 
wi i Fromholdowi Bistramom, Alexandrze Bi- 
stramównie sukoessorom zeszłey Teofili z Ha- 
hnow Bistramowey dnia 4 w maiątku Dauzo= 
girach — Trzecią a dnia Xiędzn Jerzemu Ur- 
nikowiozowi Plebanowi Brunowiskiemu w Brua- 
nowiszkach — Czwartą dnia 4 W. Janowi Dü- 
sterlho Staroście w maiątku Dauciszkach — Pią- 
tą 4 dnia Dawidowi Dombrowskiemu w ma- 
iątku Borkłoyniach — Szóstą 2 dnia Alexane 
drówi i Dorocie z Bistramow Szyliagow Ka- 
pitanow woysk Polskich, w maiątka Pomu- 
sza — Siódmą 4 dnia JW. Michałowi Hrabi 
'Tyszkiewiczowi Prezesowi Gubernial. Granicz. 
w maiątku Birżach —- Ósmą 2 dnia Janowi Pa- 
niewskiemu w folwarku Sznurkiszkach — Dzie- 
wiątą 4 dnia Karolowi Finkowi Kapitanawi 
woysk Rosgyyskich w maiątku Hermaniszkach — 
Dziesiątą Xiędzu Konradowi Szulcowi w Birż- 
gayle wszystkim oczywisto w ręce — Jedyna- 
stą dnia 5 JW. Luizie z Graffów Monzów 
Eokarbergowey i iey sabstytaowanemu plenipo- 
teatowi Notarynszowi Miławskiemu Steymane- 
wi, Karolinie z Grothussow pierwo Bistramo- 
wey, a poźniey Albrychtowey Pałkownikowey 
sukcessorom Xiędza Sząrkiewioza Plebana Kry- 
niczyńskiego, sukoessoróm Steikingowey Maio- 
rowey woysk Rośsyyskich,— Wilhelminie z Sac- 
kienow Vietyngoffowey Pułkownikowey, przy 
assystenoyi opieki, sakcessorom Notaryusza Ko- 
ścielnego Mitawskiego Wilemssona, JW. Bi- 
stramowey Pałkownikowey, przy assystencyi 
Sowietuika Rząda Kurlandzkiego Kleyna, iako 
niemaiącym w tey Gubernii osiadłości do drzwi 
sądowych w Poniewieżu przybiłem, wszystkim 
o rozprawie przed Sądem Taxatorsko - Exdy- 
wizorskim w mieście Poniewieżu w duiu 5 
septembra zapowiedziałem i dla wiadomości 
dalszych pretensorow, takowy pozew do gaze- 
ty Kuryera Litewskiego zamieścić postanawiam. 

Józef Urbanowicz Woźny Pita Upit. 

Roku 1630 miesiąca augusta 7 dnia przed 
aktami Grodzkiemi Pttn Upitskiego stawaiąc 
obecnie Woźny , rellacyą tego pozwu urzędo- 
wie zeznał. 

Swiadczę Grodzki Pttu Upit, Regent Piotr 
Mickiewicz. 

Drukować pozwolono. Wilno dnia ago 
września 1850 roku. Cenzor Jan Birkmann, 
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` DODATEK DRUGI DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N, 168. 


FFilno dnia $ J/rżeśnia v. s. 4850 roku. 


Do Dzierżawy. 

i Rząd CESARSKIEGO Uniwersyteta Wi- 
leńskiego podaie do paVliczney wiadomości, źć 
przez licytacyą w tymże Rządzie odbyć się 
maiącą w duiach 8, 14 io stycznia przyszłe= 


go 7851 roku, oddawać się będą we 25 leż 


tuią dzierżawę, maiątki Dowgierdżiszki i Mie- 
Żany w powiecie Oszmiańskim , Symonisżki i 
Kowale w Zawileyskiw, Rassota w Grodzień: 
skim, Komarow w Wołkowyskim i dobra Bez- 
dzież w Kobryńskim powiecie położone. Wil- 
no roku 1850 dnia 5 września, 

Sekretarz Felix Mierzeiewski, 


Podrady. 
ʻi Ditewsko- Wileńska l4ba Powszechńey O- 
„pieki ninieyszóm ogłasza: iż w niey będą się 
odbywały powtórne targi, pierwszy 11, drugi 10 
i trzeci 18 dnia następniącego mca septembra, na 
zrobienie dle Szawetskiego, Oszmiańskiego, Swię- 
ciańskiego, Widzkiego i Kowieńskiego mieskich 


= Bzpitałow tnteyszey gubernii kuchennych i stoło- 


wych sprzętów, tudzież na dostawę do nich drew i 
swióc. Azatem życzący pndiąć się takowey dostawy 
zechcą przybydź do Izby pamienionych dni pod- 


czas posiedzeń z dostatecznemi ewikcyami, gdzie. 


objawione będą kondycye kontraktu. 
Henpeiennpii Hacnb Koanexćxik Acce- 


cop» i Kasaaep» Ilempr Kaeiiemn. 


Cekpemapz Hsam, Conxuaau. 
Hauarsnakb Umtona Tybepuckiii Cekpemaps 
AmapmeeBckiit. : 


3 Na dostawę prowiantu dla woysk Li- 
tewskiego oddzieluego korpusu, w Wołyńskiey 
Gubernii, w następuiącym 1851 roku, nazua- 
czone w Wołyńskicy Izbie $karbowey targi 
6,7.i 10, przetargi 11, 12 i 25 dnia łistopa- 
da teraźnieyszego roku. Teraz, dla zdarzonych 


„okoficzności, pomienione targi i pierwszy prze- 


targ, odbędą się w tychże dniach; poślednie, 
zaś dwa ostateczne przetargi, odłożone do 1% 
i 18 dnia tegoż listopada; iakowe też i odbę- 
dą się w teyże Izbie wyrażonego czasu. O 
czem połowa Prowiancka Kommissva Litew- 
skiego oddzielnego korpusu, ninieyszém uwia- 
damia. 4 Klassy Skrebicki. 
6 Klassy Bułatowiez, 
gy Klassy Kahijowski: 
o Klassy Bielajew. 


s 


' Publiczna przedaż. 

1 Mińskiego Gabernialnego Rządu ogła- 
sza się, iż za przysądzone przez rezolucyą Rzą- 
dzącego Senatu z żydow Meiera Sadowskiego 
i Mowszy Owsieiowicza, uzyskanie, z powodu 
wziętych przez nich n Koramissyoniera Libe- 
rycha na dostawę w 1812 rokn furażu srebrem 
4,016 rubli 5 kop. przedawać się będzie w 
tymże Rządzie, z publicznego targu, opisane a 
Meiera Sadowskiego fandum, zawierające się 
w drewnianym domie z przybndowaniami i 
ruchomością, nayduiące się w Słackim powie- 
cia: w miasteczku Cimkowiczach, ocenione 804 
rubli 5o kop. assyguacyami. Jakowego fundum 
szczegółowy inwentarz z ocenką objawiony bę- 
dzie kupuiącym przy targach; za czóm Życzący 


-kupić oznaczone fundam , powinni przybywać 


/ 


do tego Rządu na targi ua terminach : pier- 


< 
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« wszym 15 września 


drugim 15 października, 
a trzecim i APE 15 listopada teraźniey- 
szego toku. Sierpnia 51 dnia 18530 roka. 
Sowistnik Czerniajew. 
Sekretarz Jan Zaborowski. 
Gubernialny Sekretarz. Łaski. 
Ogłoszenie Literackie. ME 
1 Żpod prassy drukarni CESARSKIEGO 


Uniwersytetu wyszła druga poprawna edycya 


dzieła pod tytułem: Grammatyka ięzyka nie- 
tniechiego ułożona przez Alberta Lidla, 
Xiążka ta w pierwszey inż edgcyi przez 
Fakuitet etyko-filologiczny uznana za poźytecz- 
ną we względzie naukowym , powtórnie żaś 
przeyrzana i w wielu mieyscach sprostowana 
poleconą została przez Komitet szkolny do 
użycia po szkołach Powiatowych i Gimna- 
zyach; ztad więc wydawca bierze pochop. da 
zalęcenia iey chcącym obcznać się z zasadami 
Grammtyki tegoż ięzyka, iako dzieło naydo- 
kładnieysze ze wszysikich, które w tym ra- 
dzaiu wyszły ż druku dla użytku Polaków. ` 
Th. Glicksberg Xięgarz i Typograf CE- 
SARSKIEGO Wileńskiego Uniwersytetu. j 
Wolno drukować, 17 sierpnia 1830, Mi- 
chał Oczapowskk aj 
bhadywizya. sę, 
. Sad Taxatorsko - Exdywizorski maiątku 
JW. Jastyna Abramowicza Chorążego b. PtaWi- 
leyskiego zawiadamia wszystkich iego kredyto- 
rów, i pretensorów iż dekret oczywisty w niniey= 
5408y sprawie ustanowiony w dniu g teraźn. mca 
septembra iu fando maiętności Rymdzian w po- 
wiecie Wileńskim położóney , ogłoszonym » z0- 
stanie. Dat w Rvmdziunach sept. 5 dnia 1830 r< 
Ziemski Wileń, Prezydent Gasper Horn, » 
wski. 
Regent Marcelli Talat. 


Obwieszczenie. 

+ Niżey podpisany w imienia własnym i 
dalszych sukoessorów zeszłoy z tego Świata JW. 
Auny z Morykonich Jeleńskiey Starościney 'Sa- 
chowickiey , celem ułatwienia «drogą pokoia 
wszelkich pozostałych po niey interessów, mą 
honor upraszać wszystkich kredytorów i pro- 
tensorów teyże JWney Jeleńskiey Starościney, 
ieżeli są iacy, aby raczyli stosunki swoie upro= 
szonemu od nas Adwokatowi Sądu Głgo W. 
Dominikowi Szklenvikowi mieszkaiącemu w 
mieście Wilnie na ulicy Sawicz w domu W. 
Romanowskiego do dnia 1:5 moa oktobra tera= 
źnieyszego roku objawić. Datt roku 1830 7bra 
5 dnia. | 

Benedykt Piętkiewicz Marszałka Pt.Wilen. ` 
i Kawaler. 

Wolao drukować , w Wilnie września 
1850. Michał Oczapowski. 


Poprawa pomyłek. ; 

W Pozwie Prokuratoryi Radaiwiłłowskiey 

po Kredytorow Adama Lopota należy popra- 
wić: na. stronicy 1szey w wierszu 7 zamiast 
Miecznikowiczowi Lidzkiemu,£itewskiemu, Va 


teyże stronicy w wierszu 10 od keńca Mirkow= 
skiego, Minkowskiego. Na stronicy 2giey w 
wierszu 44 u powoda nadeyścia. ziedóyścia. IVa 
teyże stronicy w wierszu 64, po wyrazach Xię- 
cią Dominika Radziwiłły, Sąd Eadywizorski. 
Naostatek na stronicy Ściey wiersz 5 od końca 
pozwu: po nie powrótn, poniesionych powró- 
tu; wskazanie, wskazania. 


Oświadczenie. 

4 Oświadczenie wespół z manifestem, i- 
mieniem Kupca FFileńskiego Berki Arono- 
wicza Łapa, na kupcow Królewieckich 77 ól- 
fa Manheymera i kompanisty onego Raha- 
na; wrzeczy 0 to: iź starozakonny Szawel 
ZPU Pinchasowicz, obywatel Kowieński, po- 
wierzył obźałł. Manheymerowi i Kahanowi 
znaczną ilość żyta, i kiedy. ten Szawel 77 ólf 
był winien żałtcemu dellatorowi talarow prus 
skich 5:5 złotych 4, zaassygnował rzeczony 
Szawel FPólj do obźałłch Manheymera i 
Kahana, ażeby wypłacili dellatorowi nale- 
źne te talarow 515 złotych 4, które powin- 
ni byli obźałłni opłacić, z przyczyny utrzy- 
mywanego u siebie żyta tegoż Szawela FF ólu 
fa — Lecz kiedy obżaltni Manheymer iKa- 
han, nie tylko za rzęczoną assygnatą tala- 
row pruskich 515 złotych 4, nieopłacili de- 
latorowi, do tego ieszcze, zatrzymali, wexel 
i dokumenta delatorskie, roszcząc pretensyą 
do dellatora, iakby o należne obźałt. Man- 
heymerowi i Kahanowi talarow pruskich 2020, 
a izk dellator przymuszony będąc odbierać 
swóy wexel i dokumenta , musiał ża ngpa- 
stną tą pretensyą obźałich Manheymera i 


R ORG GERZ | 


Kahana dać im gotowemi talarow goo iie- 
szcze do tego assygnatę, czyli dokument na 
rubli srebr. 020 kopieiek 60, wydał obźłinym 
z terminem opłaty dnia 6 obra 1830 roku, 
ż wtym celu obżałłni wydaliście delatorowi 
dokument kwietacyiny — Jednak co do pre- 
tensyi delatorskiey do obźałłch, o naleźność 
za assygnatą Szawela FFólfa talarow pru- 
skich 515 złlłch 4, które obźałini powinni 
byliście opłacić delątorowi, dotychczas nieo- 
płaciliście i opłacić niechcecie — Przeto de- 
lator zapowiada, że za powyższą assygnatą 
wymożoną za napastną pretensyą, wydaną 
przez delatora obźałłnym Manheymerowi i 
Kahanowi na rubli srebr. 820 i kopieiek 60 
z terminem opłaty w roku idącym góra 6 
powinien sobie odtrącić talarow pruskich 515 
złotych 4 z procentem za lat kilka; więc 
tym samym obżałłnym za takową assygna- 
tą nie do opłaty nie należy, i ażeby nikt rze- 
czoną assygnatę od delłatora obźałłnym wy- 
daną niekupił i nie nabywałyźże o powrót oneyą 
czyli unikczemnienie krokiem prawnym do- 
chodzić będzie; tym czasem obżałch Manhey- 
mera i Kahana manifestuie. Roku 1850 augu- 
sta 19 dnia. Berka Aronowicz Lapp.: bę 

fioku 1850 mca septembra 1 dnia, po 
nastałey w Magistracie FF ileńskim rezolu- 
cyi, przed aktami miasta FPilna stawaiąc 
obecnie Star. Berko Aronowica Lapp, tako- 
we oświadczenie wpisać do protokułu poto- 
cznego podał — o czćm i że iest wpisano 
świadczę. łgnacy, Misiewicz. 

Dozwala się drukować. FF'ilno 1850 d. 
4 września. Cenzor L. Borowski, 


A 3 
j 


; ,Podrady. 

2, Od Komiteta za Naywyższym roz- 
kazem w mieście Wilnie do administracyynych 
rjzporządzeń budowy drogi bitey od Kowna 
do Diinaburga ustanowionego, ninieyszym ogła- 
sza się, iż w tymże Komitecie będzie się od- 
bywać licytaeya w dniach 10, 11 i 12 tera- 
źnieyszego miesiąca września, na wzięcie wy- 
konania robót na drodze Chaussć w Stacyi od 
Janowa do Pogiełoży. Życzący zakoutrakto- 
wać takowe roboty zechcą przybydź ma po- 
wyższe termina do tegoż Komiteta z dostate- 
czną kancyą , w którym o warunkach 'przed- 
sięwziąć się mającey entrepryzy zawiadomieni zo~ 
staną. Datt roku 1850 miesiąca września 4 dnia. 

Wileński Wice- Gubernator Aktualny Radca 
Stanu i Kawaler Zistowski. | 


2. Ryzki Ekonomiczny Komitet dróg kom- 


munikacyi ninieyszym wzywa Życzących z na- 
łeżytemi ewikcyami do targów w nim w diiiach 


g, 10 i 11 przyszłego września odbywać się 
mających , na przewózkę do .śluzów Nr. XIV, 
XVI i XVII w V Dyrekcyi Wiudawskiey wo- 
dney kommanikacyi "liny, do każdego po 11 
sążni kub. z terminem do 15 stycznia przy- 
szłego 1851 roku; przy których targach oka- 
zane będą i kondycye. I 
Za Sekretarza /Masłow. 


a. Ryzki Ekonomiczny Komitet dróg kom- 


Ogłoszenia po raz 2gi i Sci. 


muuikacyi ninieyszćóm wzywa! Życzących pod» 
jąć się dostawy do robot V Dyrekcyi Wiuda- 
wskiey wgdney kommunikacyi robotników, po- 
trzebnych w czasie zimowym, od 15 oktobra 
tego roku do15 apryla przyszłego 1851 roku 
codziennie , cieśli da 100; parobków do 200, 
kowałów. do 10 łudzi i więcey, wypalaczów 
podłag jednodzienney proporeyi do 500; jako- 
wł życzący zechcą przybywać ma targi w tym 
Komitecie w dniach g, 10 111 września odby- 
wać się mające z pewnemi i dostatecznemi ewik- 
cyami; przyczém będą oświadczone i koadycye. 
Za Sekretarza /Masłow. / 


2. Ryzki Ekonomiczny Komitet dróg kom- 
munikacyi ninieyszćm wzywa żyezących z pe- 
wnemi i dostatecznemi ewikcyami do targów 
w nim, w dniach 15, 16 i 17 przyszłego wrze- 
śaia odbywać się mających, na dostawę do zi- 
mowych robót w IV Dyrekcyi Windawskiey 
wodney kommanikacyi, zaczynając od 15 okto- 
bra tego roku, różnego rodzaju robotników, a 
mianowicie: parobków w ogólności do 60 t., 
cieśli do 6000, kowałów do 1,500, opalaczów 
do 200 , dziesiętników ciesielskich co miesiąc 
po 5 ladzi, i koni do odlewu wody do 12,000; 
kondycye zaś tey dostawy mają bydź oświad- 
czone przy tychże targach. 

Za Sekretarza Mastow 


2. Ryzki Ekonomiczny Komitet dróg kom- 


a e 
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munikaóyi nioieyszóm wzywa Życzących z pee 
wnemi i dostatecznemi ewikcyami do targów 
w nim, w dniach 10, 11 i 12 przyszłego mie- 
siąca septembra odbywać się mających na do- 
stawę 8 łodek do V Dyrekcyi robót Windaw- 
skiey wodney kommunikacyi , do dnia 1go lu- 
` tego następnjącego 1351 roku, ze wzięciem za 
mnieyszą cenę od ofiarowaucy, a mianowicie: 
za śry łodki w śrzedzinie długości, 2 sążni, szé- 
rokości 4 stopy, a głębokości 13 stop z czićr= 
ma każda wiosłami, po 181 rubli 24 kop.; a 
za 4ry łodki: w śrzedzinie długości 13 sążni, 
'szćrokości 5 stopy, a głębokości 12 stop z d wó- 
ma wiosłami po 159 rubli 16 kop. za każdą. 
Za Sekretarza /Masłow. 


2. Ryzki Ekonomiczny Komitet dróg kom- 
munikącyi ninieyszćóm wzywa Życzących z pe- 
wnemi i dostatecznemi ewikcyami do targów 
w nim; w dniach 11, 12 i 15 przyszłego mie- 
siąca septembra odbywać się mających, ua do- 
stawę do robót IV Dyrekoyi Wiadawskiey wo- 
doey kommunikacyi dla mieszania przez maszy= 
ny wapna i gliny dla zrobienia massy na cegły 
 hidraaliczne, i dla rozcierania ich po wypa- 
lenia, dọ daia 15 oktobra teraźn. roku codzień 
od 4rech do 50 koni ze wzięciem za cenę mniey- 
szą od ohjawioney już na mieyscu robót po 1 
rub. 75 kop. za zmianę. Warunki zaś na tę 
dostawę mają bydź okazane przy tychże targach. 

: Za Sekretarza /Masłow. 


Publiczna przedaź. 

2 Wileńska Mieyska Policya, podaie do 
publiczney wiadomości, iż w dniach 22, 25 i 
ostatecznie 24 teraźnieyszcgo miesiąca będzie 
się przedawało w Sądowniotwie tęyże Policyi 
z publicznych targow fortepiano, po cudzo* 
ziemou Gircie pozostałe, oceńione przez ocen- 
szczyka 225 rubli assygnacyynych; Życzący więc 
kupić takowy instrament zechęą na oznaczone 
termina iawić się. Septembra 5 dnia 1850 roku. 

: Taspektor A. Makarewicz. 
Suchocki Radca konorowy. 
Regestrator Franciszek Chłosewicz. 


2. Od Wileńskiey Izby Skarbowey ogłasza 
się: iż na przedmiot uzyskania liczącego się na 
Oby watelach Bortkiewiozach do fandnszn Edu- 


| kacyynego romanentu procentowego i peno- 


"wego, za posiadanie przez nich majątku Poje- 
znickiego Pelikany, do 22,996 rubli 613 ko- 
pieyki sróbrem nagromadzonego , przedaje się 
z poblicznego targu majątek ich Polesie, w po- 
wiecie Zawileyskim położony, zawierający w so- 
bie podłag ostatniey rewizyi g8 męzkiey płci 
dusz; życzący zatćm kupić ten majątek, zechcą 
przybywać do tey Izby dla targów na termi- 
ny naznaczone w dniach: pierwszy 19g0, drogi 
20g0 teraźnieyszego septembra, a trzeci osta- 
teczny we trzy miesiące od dnia pierwszego 
wydrnkowania , które poźniey nastąpi w Sankt- 
Petersburskich lab. Moskiewskich / Gazetaąch. 
Dnia 5 września 1850 roku. 

ey Podskarbi Gabernialny Lege. 

Naczelnik Stoła Jan „Abramowicz. 


2. Mohilewska Izba Powszechney Opieki o- 
głasza, że w niey przedawany będzie za cztćry 
miesiące 0d-poźnieyszego wydrukowania w ga- 

j 


zetach obwieszczeń , za uchybieniem terminu, 
majatek nieruchomy obywatela Józefa Malino -= 
wskiego w powiecie Klimowickim weiwsi Ti- 
chaniczach 45 dusz płci męzkiey ze wszelką 
do nich przynależnością. 

Kollegialny Sekretarz «S0fronowicz. 


2. Mohilewska Izba Powszechney Opieki 
ogłasza, iż w niey będzie przedawany za cztć- 
ry miesiące, licząc od poźnieyszego wydruko- 
wauia w gazetach tego ogłoszenia, nieruchomy 
majątek, za uchybieniem terminu, obywatelki 
Eufrozyny Osmotowskiey w powiecie Klimo- 
wiekim, we wst (ięrkowiszezu 5o dusz płci 
męzkiey ze wszystkiemi przynałeżnościawi, oce- 
niony podlag dziesięcioletniey średniey 15,200 
rabli. Sekretarz Michał Sofronowicz. 


2. Mohilewska Izba Powszechney Opieki 
ninieyszóm obwieszcza , iż będą odbywać się 
targi na dostawę dla jego zakładów, od 1go 
stycznia 1851 dò 1go stycznia 1832 roku róż- 
nych zapasów jakoto: świeżego mięsa, wołowe- 
go, łoju, mydła, świćo, olejn, mąki pszenney 2go 
gatanku i'żytoiey, krup owsianych i gryczanych, 
siana, owsa , płótna koszulowego i podszewkó- 
wego, dymki grubey , sukna fabrycznego gra- 
natowego, drew , i t, d. wzorowie na summę 
16,000 rubli, również na oddanie oczyszcze- 
nia kominów i prywetów, tudzież na podjęcie 
się dostarczenia medykamentów dla chorych od 
1go warca 1851 do tegoż dnia 1852 roku; za- 
tém życzący z pownemi ewikcyami mają sta- 
wić się dla targów na terminy w dniach 7, 
10 ł 25 listopada terażnieyszego 1830 roku. - 

Sekretarz Sofronowicz. 


2. Od Witebskiey Izby Powszechney Opie- 
ki nipieyszćm ogłasza się, iż w niey będzie się 
przedawać z publicznegó targu majątek nieru- 
chomy: obywateli powiatu Połookiege Szula- 
kiewiczów, folwarku Haliczyna wioski Dziegot!:+, 
w. którym teraz ' istotnie liczy się 18 męzkiey 
i 19 żeńskiey płci dusz, z ich majątkiem i 
z ziemią , oceniony podłag 10-letnicy intraty 
z rocznego dochodu , 4,810 rubli, za nieopłatę 
długu tey Izbie 5,524 rubli z przypadającemi 
procentami; o termiuach zaś targów będzie o~ 
głoszono osobno. Sekretara Bachałowicz. 


'Uwiadomienie. 

2 W sklepie ubogich, w domie Towarzy- 
stwa Dobroczynności znayduią się do sprzeda= 
nia oprócz sukna i samodziału z rękodzielni do- 
mowey, baia w różnych kolorach; kołdry z do- 
brey wełny ze szlakami, w różne dessenie ko- 
lorowe i zupełnie białe; a także wata, któróy 
gatunek i czystość oddawnha znane są w mie- 
ście tuteyszćm. Wszystkie towary przedaią się 
po cenie znacznie zniżoney. 

Przytóm uwiadamia się, że ieśliby kto miał - 
potrzebę szycia bielizny cieńkiey lub grubey, 
wywlekania na tiulu i roboty paciórkowey; 


miemniey przędzenia Inu, robienia pończoch i 


daroia piór; wszystko to ułatwionóm mieć mo- 
Że za małą nagrodę. 
"Wolno drukówać,Policmeyster Chrząstowski. 


Kocz do sprzedania. 
2 Swieżo sprowadzony ocz fabryki F/'ar- 


„B( 


szawskiey, odznaczaiący się szczególną robo- 
tą, w naynowszym guście, iest do sprzedania; 
'Życzący go nabydź , mogą się dowiedzieć o 
cenie w Typografii Th. Glicksberga. 

F olno drukować. Policmeyster Chrzą- 
stowski. 


J/'toczęga. 

2 Od Litewsko Grodzieńskiego Gubernial- 
nego Rzaądú ogłasza się, iż wzięty w tuteyszey 
gubernii w Brzeskim powiecie za nieokazanie 
ua piśmie Świadectwa, człowiek ithienia , na- 
zwiska i mieysca urodzenia piepamiętaiący, na 
mocy Opinii Redy Państwa 22 marca 1828 ro- 
ku Naywyżey utwierdzoney oddany pod sąd 
tuteyszego grodzkiego sądu, a ieśli się nieokaźże 
do kogo przynałeżącym, tedy na mocy 14 puńkta 
teyże Opinii przeznaczono z opisaniem przymio- 
“tow iego wydrikować ogłoszenia w gazetach 
obu stolic i w Kuryerze Litewskim. Przymioty 
iego: wzrostu 2 arsz. 5; wier., twarzy podła- 
gowatey śniadey, nosa ostrego, oczu Szarych , 
włosow na głowie i brwiach światłorusych, ma 
w prawym boku łamania, lat od urodzenia 18. 
Sierpnia 27 dnia 1850 roku. 

i Sekretarz i Kawaler Tadeusz Afanasowicz. 
EPP. SEE SR 
Sąd Exdywizorski. 

2 Sąd Taxatorsko-Exdywizorski na do- 
mierzenie satysłakcyi wierzyciełom JW, Mer» 
cina Ważyńskiego b. Marszał. pttu Oszmiań. 
przez Sąd Główny Wileń. 2go Depar., wy- 
znaczony, w skutek obwieszczenia duia 1 prae- 
sen. podanego, i nazaintrz w Ziem. Wileń, 
zeznanego, ha dniu 28 teraźnieyszego msea do 
maiątku tegoż Marszał. Ważyńskiego Piktuszy 
w powiecie Oszniiań. sytoowanego zjechawszy; 
-ìuryzdykcyą swoię ufuudował. O czćm interes- 
sowane strony przez ninieyszą awizacyą zawia- 
damia. 

Prezydent Ziem, Rossieński Stauisław O- 
łechnowi ez. Na Ś i 

Exdywizor Konstanty Masłowski. 

Exdywizor Ignacy Billewicz. 

Deputat ze strony ducliowney X. Jan Nepom. 
Kundzicz. 


Lucytacy a. 

3 Magistrat Miasta Wilna, dó licytacyi 
na wypuszczenie domow Nechisow za bra- 
mą Rudnicką pod N. 1191 i Opitzow na 
Zarzeczu pod N.566 położonych, od dnia 
29 teraźnieyszego miesiąca septembra w 
arendę, z powodu nieiawienia się w ter- 


mina uprzednio opublikowane ambientow, 


dopiero powtórnć, a mianowicie 6, g i 10 
 teraźn. mca septembra przeznaczywszy, o 
tem Żżyczących wziąć te domy w arendę, 
przez ninieyszą awizacyę uwiadamia. Ro- 
ku 1850 septembra 2 dnia. 
Marcin Straus Burmistrz M, W. 
Kazimierz Degatowicz Regent M. YY. 


Przedaż publiczna. 5 


5 Od Witebskiey izby Powszechney Opie- 


ki ninieyszćm ogłasza się, iż w niey przedawać 


4 


się będzie mutowany dwupiątrowy dom bez żie- 
mi Witebskiego mieszczanina Hirszy Urjewa o- 
ceniony 2100 r. za niepłacenie dłaśu tey Izbie - 
1996 r. 58; kop. z procentami ilc się naliczy, 
å o terminach targowych osobno się donićsie. 
Sekretarz Bachałowięz. 


5 0d Witebskiey Izby Powszechney O- 
pieki ninieyszćm ogłasza się iż w niey przedą- | 
wać się będzie murowany dwupiatrowy dom 
z budynkami na dziedzińcu bez ziemi” Witeb- 
skiego mieszczanina Berka Bruka oceniony 2,225 
tubli assygn. za niepłacenie długu tey Izbie 
2,565 r. ass. z procentami ile się naliczy; a 
o terminach targowych osobno się doniesie.. 

Sekretarz Bachałowicz. 


3 Od Witebskiey Izby Powszechney Opie< - 
ki ninieyszćm ogłasza się: iż w niey przedawać 
się będzie z publicznego targu wurowany o 
dwóch piątrach dom zmarłego Witebskiego 
kapca Fedora Borunowa z dalszćm zabudo- 
waniem murowanóm i drewnianóm , ziemią i | 
fruktowym sadem, oceniońy 5,582 rub. assyg. 
za niepłacenie długu tey Izbie 5,400 r. z pro- 
centami ile się naliczy; o termiuach zaś tar- 
gow osobno się doniesie. 

Sekretarz Bachałowicz. 


3 Mohilewska Izba Powsżechney Opieki 
wzywa do siebie życzących. dla kupna z publi- 
cznego targu oddanego na ewikcyą za uchybie- 
niem termint przez obywateli Ignacego, For- 
tanata, Maroina i Felixa Brzożowskich nieru- 
chomego maiątka ich, Babinowickiego powia- 
ła we wsiach: Owczyukach 27 i Lepieszywie 
48 wogóle 6g rewizyynych męzkiey płci dusz, 
z całą siemienistością , maiątkiem i przyna= 
leżytościami, na terminy teraźoicyszego 1850 
rokn decembra 1szy 2g0, 2gi 5go, i trzeci o- 
stateczny 8go dnia. 

> Sekretarz Sofronowicż. 


Uwiadomienie. 

3 W drukarni W. Zawadzkiego wyszło z 
pod prassy dziełko pod tytułem; Krótkie uwagi 
nad pomorkiem bydła rogatego. Dziełko to, — po- 
daiące sposoby żapobieżenia zarazie bydlęcej,któ- 
ra niekiedy, pustosząc chlewy włościan i obory 
pańskie, tak okropny cios pomyślności rolnictwa 
zadaie,— przez Radę Sankt- Petersburską Le- | 
karską w roku 1829 w ięzyki rossyyskim wy- 
dane zostało. > 

Niżey podpisany tłumacz i wydawca mniè 
ma, iż przełożeniem go naięzyk polski, wszyst- 
kim właścicielom dóbr ziemskich i gospodarzom 
prowincyi tuteyszey, istną ticzynił przysługę. 

/ Byczący korzystać ze śrzodkow przez Rząd 
dobroczynny,w tey mierze pi'zedsiębranych,dzieł- 
ka tego dostać mogą w //ilnie w Redakcyi Ku. 
ryera Litewskiego, a na prowincyi każdy w swey 
parafii u X. Plebana. Cena exemplarza złoty 1. 
Wilno 1850 dnia 2 wrżeśnią. à 

Zo Wincenty Ciechawówski, 

Wolno drukować. 3 lipca 1850. Michał 

Oczapowski. 


p 


